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W I A D O M O Ś C I  K R A I O W E .

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

z W a rsza w y , i5  M ai a n . s.
R zad k ie  ba rdzo  zdarzenie  w  m iesiącu  

M...U m am y  te g o  r o k u ,  a tern iest  znaczne 
w ezb ran ie  W is ły .  Z aczę ło  p r z y b y w a ć  w  
n iey  w o d y  z d. i i  na i 2 ty b. m . i do  dnia 
w czo ray szeg o  w e z b ra ła  iuź W is ł a  blisko na 
5 ło k c i .  W ezbran ie  to z r z ą d z i ło  tu n ie ia k ą  
s zk o d ę ,  a lbow iem  w oda  uniosła  o k o ło  3o p a ­
sów  d rz e w a ,  a k i lka  g a le ró w  ze  zbożem  i 
w a p n e m  zatonęło . Sądzić  n a leży ,  iż w sz ę ­
dz ie  nad b rzegam i W is ły  doznano ia k o w e y  
szk o d y .

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .

F  R A N C V I A .  
z P a ry ża , i Maia.

Dzień w c z o ra y sz y  b y ł  ostatnim p ią te -  
g o ^ ro k u  od p o w ro tu  Kreda naszego do Pa- 
ry z a ,  i obchodzony  tu b y ł  nayuroczystszvm  
sposobem. Po o b iećz ie  N ay ia»n ieyszy  M o­

narcha  p r z y y m o w a ł  pow inszow ania  od  w s z y ­
s tk ic h  o f icerów  g w a r d y i  na ro d ey ,  m a rs z a ł ­
ków , X iąźą t  R a  g u zy , W a ln ii , E cm ul, Tallei-  
ra n d , od  d ep u tacy i  obu izb , od w sz y s tk ic h  
m in is trów  pańs tw a  i inny ch  p ie rw sz y c  u rzę ­
dn ików . W ieczo rem  w szy s tk ie  g m a c h y  p u ­
bliczne w spania le  b y ł y  o św iecone .  W  dniu 
ty m  g w a r d y ia  n a ro d o w a  m ia ła  sczęśc ie  zay- 
in ow ać  w szy s tk ie  w a r ty  tak  p rz y  osobie Kró­
la , iak  w e  w szy s tk ich  m iey scach  g dz ie  się 
znaydu ie  straż w  p a ła c a c h  K ró lew sk ich .  
Xięźna B erry , k tó ra  od d w ó c h  iuż m ie s ię c y  
nie b y ła  w  T u i l le ry ia c h ,  w  dniu ty m  b y ł a  
na obiedzie  u Króla.

O brzędy  ślubu Infanta  don Francisco de Pau­
la  z X ięźn iczką  N eapo li tańską  K aro liną  d o ­
konane z o s ta ły  p rzez  p e łn o m o cn ik a  w  N ea­
polu i5  K w ie tn ia .  Nowozaslubiona Xiężna 
m ia ła  w y ie c h a ć  do  Hiszpanii 24 tegoż 
m ies iąca .

W  M oniterze czy tam y  nas tęp u iący  a r ty k u ł :  
»Przez p r a w o  z dnia 5o G rudn ia  i &i j  roku  
postanowiono, aby  żaden dz iennik  n ie w y c h o -  
d z i ł  bez w y raźnego  pozw olen ia  K ró lew sk ie­
g o  i p rzey rzen ia  p rzez  censurę. Następnie  
ta k o w e  postanow ienie  ro zm aic ie  b y ło  z w a -
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7 lev przyczyny w iedney z a
LylzVc , . « t  ^ f ^ i KtoMie- »Na czem zależy wolność dzienników 

zabeśpieczona u r o c z y s t e
Z r y i  Odpowiedz na zapytanie takowe, lest 
ła tw a- ..Na tern należy wolność dzienników,
\ e  w y d aw cy  i ich  w spó łp raw cow m cy  same-
xnu tyiko sadowemu „legaia w y r o k o m .

Pisma n a s z e  i u z  p o t r a a ł y  o r iy ^  T ^  
d a  ey s o b i e  w o l n o ś c i :  W led n em  p , r ^ a
n  i m i e s c z o n o  p r y w a t n e  d o n i e s i e n i a  z Pary z a  
p o m i e s c z o n o  y y T a ,  w o l n o ś ć  t e m
w yiete  z gazez-AngieJsKic i.
iest droższą dla dzienników naszych, iz me

S S »  *t *•* wts&zwielu z nich zdaje .się p r z e z m r a c  zupefn e
inny duch , inny sposób mysiema od w id ^ a -

" t  w 2 , Ĉ r Po g f - n  d n o w y c h  p r z e ^ a -  
nach w Ministerium niem ią  żadnych zasad.
__ Banda rozbaymków napadła by  a n j e ~
W Avenionie na pięciu w oyskow ych  i strasz 
T i e l c h  " k a l e c l y ł a .  Prośba skrzyw dzonych, 
aby rozbior tey sp raw y  me aweinoiiskiey 
lecz inney iakiey  cyw iloey zwierzchności 
b y ł  poruczony, weszła w  t y c h  dmacn d 
du apellacyynego. Patron ich  Pan 
o d zy w a ł  się w  następuiących w yrazach  

7 ihóvcv Awenionscy spukoyme p rz .c n a  .Zaboycy ^  nostrach wszystkicld ^ y S i  na postrach wszystkie 
j o S e  m y ś lący ch  m ieszkańców, którzy 
k rw ią  sw oią  oznaczyli p rzyw iązan ie  do

.Króla i o y c y s n y .  C ay lii  
sci zam ilk ł na zaw sze w t e c  m ieście. 

„Czyż niegodziwi zabóycy M arszałka Bnm e, 
„nramiący now ey k rw a w e y  ohary, którą  
1 led wie się niestało pięciu walecznych 
„obrońców o y czy zu y , niebędą nigdy w  ręce  
KDrawiedliwosci oddani: ^

Jeżeli stroże spraw iedliw ości w  A.wemo- 
wie z boiażni lub dla innych iak ich  przyczyn
ni°użvli tych  środków i a l u e  nakazuie p raw o 

. s ied zen iu  złoczyńców ; nienalezyz- w  ta- 
k ie m  zdarzeniu zanieść sk a rg ę  p rz e d  trybu­
n a ł  wyższy; p rzed  trybunał,  k tóry  z szlach.. 
L a śm ia łośc ią  mści się n iew innych i# karze 
s p r a w i e d l i w i e  przestępców ! Na tymże m o­
śc ie  z którego strącono z w ło k i  m e s c z ę s h - 
w ego M arszałka Bru»e> popełniono i tę  no­

w ą  zbrodnie. Też pdczwa'ry k t i r e  zbroczy- 
i ł y  ręce we k rw i pomiecionego M arszałka,
! dopuśc iły  się i ninieyszey napaści... b p i  
I Apellacyy.ty w yrok iem  sw .im postano wił 
! w ezw ać pr..kuratora Królewskiego z Awe- 

niionu i wybadać iego w tey m erze ró w ­
nie iak  Prokuratora Jenerał >.ego w Nismes.

Sąd Królewski tuteyszy k aza ł  Pr .kurato­
row i Janęralnemu zapozwać w y law .ów 
pism tu teyszych publicznych pod ty ,u lam i; 
le Liberal, l’Homme G n s  i la Biblioteque Hi- 
storique za w yrządzoną przez nich obelgę 
p u łk o m  S z w a y carskim będącym  w służbie
Trancuzkiey . . .

W  tymże Sądzie toczy się teraz c ieka­
w a spraw a m iędzy Pannam. Polignac do na- 
iącem i się spadku po ich  oycu, a Xięzną 
Polignac w d o w ą po Xięciu Jiduuszu Polignac 
zaprzecza iącą  im tego spadku. Panny te 
są córkami niegdyś chorow itego  Jpolinara  
Polignac brata Juliiusza, którego to Apoluna- 
ra  zmuszono dla tego w m łodocianym  w ie ­
ku zostać-mnichem z pensyą 4,ooq franków , 
a którego, przeciwnego takowem u g w a łto ­
w i, zamknięto w tw ierdzy  dla zapewnienia 
fulutXzoivi ca łeg o  m aiątku . Gdy za wybu- 
chnieniein rewolucyi w yszed ł  Apolltnarjr 
wolność, a rodzice iego wynieśli się z Fran- 
cyi, o g ło s i ł  on śluby swoie zakonne i z rze ­
czenie się maiątku za nieważne, i od d a ł  
mu sąd w posiadanie -m uętnosc Cmte, nale­
żącą  niegdyś d i  dóbr po Kardynale M uza- 
rynint, które do rodziny Polignac przeszły- 

W ty ch  dniach Sąd Kassacyyay ma w y ­
rz ec  w zołedem  odw ołania się do mego 
przez Prokuratora Sądu Królewskiego w  
m ieście  Vannes departamencie Morbihan od 
w yroku  tegoż są iu w spraw ie  obwinionych, 
i) o spisek d ążący  do obalenia Rządu;^2) 
oczy done zamachy pospołu z Rząd-.m An 
gielskim przeciw  Rządowi F ru icuzkiem u, 
% o czyuione przeciw  k ra io w i propozycye 
obcemu mocarstwu, a nie przyię te . —  A k t  
oskarżenia wyszczególnia obszernie czyny, 
które poprzedziły  poymame dw óch spisko 
w y c h  Leguevel i Legali. Rzecz się tak ma. 
W Lipcu roku przeszłego k iedy  zagorzali 
Rmałisęi szukali pomocy u obcych mocarstw , 
i wszeikiemi sposobami starali się prze d l  u- 
żvć pobyt ich  w oysk  we Francy i, lezdziii 
J  spiskowi po Bretanii porozumiewa.ąc so, 
z dawnemi naczelnikami w oyska Rrole\vsk e
O-o, w którem i oni byli, tudziez z PleDc"' '  
mi wygórowanego faatyzmu. Z am i 
rozpraw ia li  o potrzebie w zięcia  się  do orę-
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•la, a z drukiem! o potrzebie zachęcania lu­
du z kazalnic do rokoszu. Puszczali wieść) 
•źe iuź iest w Bretanii Xięźę Au gonienie, a 
Hr bia Artois brar, Króla w W audei, kiórego 
lud chce mieć Królem; narescie, źe maią 
p od  swoim dozorem znaczny iuź zapas bro­
ni. Takie zasady spisku położyw szy , za­
pew ne nie iako hersztow ie, ale lako ajenci 
hersztów, uznali za dogodną chwilę uda .ia 
się do Anglii dla porozumienia się w zg lę ­
dem wykonania ich planu. Jakoż dnia 5go 
Sierpnia napisał Leguevel z Anglii do ciotki 
sw oiey  mieszk&iącey w Lorient:— „Jak nay- 
„lepiey id ą  nam interessa, i wkrótce sp j-  
„dziwamy się powszechnego powstania, w 
aktorem Bretenia nayw ięcey znaczyć bę- 
ndzie. Przyśle ci za dni k o k a  list pewne 
„go Monarchy Europeyskiego, k tóry  cię 
„mocno uraduje, a niebawnie większe ci rze- 
„czy doniosę« W tym czasie w ładze Depa­
r t  onentu Morbihan odb iera ły  doniesienia ty ­
czące się tego spisku. Hrabia Bolderu do- 
ni isfc Prefektowi o uczynionych mu przez 
o w y c h  Legali i Leguevel propozycyach; 
Pan Coroller, daw niey leden z naczelników 
w oyska Królewskiego, doniósł ich Kommis- 
s; rzowi policyi,  tudzież nieiakiego Loth, 
z  którym mieli zw iązk i ,  a który ich  także 
doniósł. W yiechali z Anglii na początku 
W rześnia, i dnia 4g °  wysiedli na ląd  w 
Dunkierce. Czy przypisać należy n ag łą  w 
ich  planie zmianę dowiedzeniu się przez 
n ich , co zaszło, czy też ta zmiana by ła  iuź 
przez  kogoś ułożona, lub źe nie naypomysl- 
niey szło  w yższym  sp iskow ym , trudno ie- 
szcze doysć tego. Skończyło  się, źe ci 
dw ay spiskowi w y iaw il i  sami rzecz ca łą ,  
i napisali list do Ministra Policyi z obietni­
c ą  w yiaw ienia  spisku, z w ie lk ą  taiemnicą 
knowanego. W /raz i l i  v nim: — „Tron, w oi-  
„nosć i &ain JWPan bylibyście zagrożeni. . . . 
„Tu musiemy się zatrzymać, bo nie m >źe- 
„my rozszerzać się w liście . '< P rzy zw ał  ich  
Mi lister do Paryża. Z drogi przysła li  
mu nowe szc zeg i ły  uw iadom iaiące , iż duch 
rokoszu, który departament M irbihan oZio- 
n a ł ,  ma początek  od chw ili  ustanowie­
nia p ra w a  o zaciągu do w oyska, a p rz y ­
czyny  iego  w y n ik a ią  z pisma w ydanego 
przez Pana Chateaubriant: O .systemacie,
iak iego  się Ministeryum trzyma; tudzież 
z mów PP Sallabery  i Causans Deputo­
w anych w  Jzbie roku i 8 i 5, a ustawą Kró­
lew ską  z dnia 6go Września w yłączonych . 
Donieśli, iż w  tym  spisko g łów ną  ro­

le grać mieli Hrabiowie Bolderu, Mar- 
giulel D putowani w  teyźe Jzbie, Mar­
grabia la Boissiere b y ły  Jenerał-Maior Roia- 
listów, Hsabi Sever la Bourdorinaye Namiest­
nik Królewski w  Lorient, Lennenech b y ły  
kapelan Jenerała Georges i t. d. W yrazili 
że ten kapelan powszechne ma zaufanie w 
Bretanii, że wszyscy Xięża w tey prow incyi 
tymże co 011 tchną fanatyzmem, i rządzą de­
spotycznie parafiianami pod rozkazami na­
czelników pow ia tow ych .— Było zas w  speł-  
zlym tych  sp iskow ych planie opanować 
Loriant St Malo. Polegali na pomocy części 
woyska; m ień 80,000 karabinów, 10 dzia ł  i 
p rochy , a koszta rokoszu mieli opędzać na­
byw cy  dóbr narodowych. — Podczas badania 
nie potwierdzili  d w ay  ci spiskowi p ie rw ia ­
s tkow ych  doniesień swoich o osobach, które 
wskazali z tw órców  tego planu, i tw ie r­
dzili, źe sami z siebie udali się do Anglii.— 
Krótko m ów iąc sąd w Vannes uznał Legue- 
■vela i Legali a  niewinnemi co do p ierw szego 
punktu oskarżenia, a winnemi względem 
dwóch drugich; ale że sami obiawili spisek 
za to i co do tych punktów uznał ich  wol- 
nemi. O J  takiego to wcale osobliwszego wy- 
r  ku o d w o ła ł  się P rokurator Królewski do 
Kassacyi, a który zapadł zapewne z w yższych  
względów, aby ta  spraw a nie b y ła  zgłębianą.

W  Wersalu  by ło  teraz zdarzenie, które 
lud za dopełnienie m iary  spraw iedliw ości 
uważa. Nieiaki Meche k ra w iec ,  m aiący  tam 
przed pięciu laty w ie lk ą  wziętość, p row a­
d z i ł  przytem  handel m ateryam i, i dobrze na 
nim w y c h o d z i ł .  W  roku 161Ó w yszed ł  na­
p rz e c iw  Prusaków dla wskazania im sposo­
bu podeyscia znienacka korpusu Francuzkie- 
go, i opanowania tego miasta Prusacy nie 
zważali na iego chęć przysłużenia się, a 
w spółziom kow ie oburzeni zaprzestali go 
używ ać, i kupow ać od niego: a tak w  ie-  
diiym roku u trac i ł  handel, poczem przeniósł 
się do Paryża, gdzie  nie b y ł  szczęśliwszy. 
Ani on, ani żona iegonie mogli znieść d łuźey  
zgryzoty. On z w a ry o w a ł ,  a żona w y lec ia ła  
oknem z mieszkania, i zab iła  się na mieyscu.

A  N G L I I A.
z Londynu, 1 Mata.

Podług  listów z w yspy Świętego Bartfomicia) 
nadesłane posiłk i z Anglii bardzo zna. z- 
nie w zmocniły Powstańców Am eryki po łud -  
niowey, a mianowicie nad rzeką  Orenoque,

Pan W ą y  rodem Anglik, którego w  Akwiz­
granie z szczegółnieyszą ła śk a  Cesarz Rossyy- 
ski p rz y ią ł ,  trudni się od nieiakiegoczasu wy-
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nalezieniem skutecznych środków do u cyw ili­
zowania Izraelitów. Trzyma się on tey zasady, 
żeby icli zupełnie od nas od łączyć, a początko­
w o przeznaczał im na to Palestynę. Leczznalaz- 
ł y  się rozmaite nieprzezwyciężone prawie prze­
szkody polityczne, dla których zw rócił on 
teraz uwagę na Amerykę północną. Pracu- 
ie z nim w tym w zględzie nieiaki Pan Noka  
bogaty kupiec Żydowski w M ed io la n ie , 
który” w y d a ł iuż po to wezw anie do w szyst­
kich współrodaków sw oich , w ięzyku Hebray- 
skim i Greckim napisane. W  odezw ie tey 
wyraził: — ..Czas iuż, ażeby naród ten 
słaby, i dla tego iedynie ciem iężony, że w  
rozproszeniu ży ie , zebrał się w iedno c ia ło , 
i otrząsł się z obelg, iakich doznaie, i zno­
sić ie musil Obfity w bogactwa i środki so­
bie w łasciwm , usposobiony do w ielk ich  przed­
sięw zięć, iest on w  stanie obrać sobie nową 
oyczyznę, w  któreyby przy wolności za­
chow ał narodowość, a żyw em  rozwinięciem  
s ił  moralnych i fizycznych wzniósł się z chw a­
łą  do rządu naypierwszych narodów. Pale­
styna, ta kolebka i pierwotna oyczyzna przod­
ków naszych, ięczy pod iarzmem barbarzyń­
skiego Muzułmana, ani obywatelskiey, ani 
polytyczney wolności niecierpiącego; tam 
w ięc  nie może powracać lud Jzbraela dla przy­
wrócenia i ustalenia dawney sw ey s ła w y  naro- 
dow ey. Lecz inna pięknieysza b łogosław iona  
otwiera mu się kraina, Ameryka, która nad- 
zw yczayną żyznością i bogactwami natury 
prawie wszystkie inne kraie tey kuli prze­
w yższa, która z uprzeymą gościnnością, bez 
względu na wyznanie i pierwiastkowe po­
chodzenie, przyym uie na sw e łono mieszkań­
ców , całego świata starego. Jakoż, gdzież 
znaydziemy kray na tey kuli ziem skiey, któ­
ryby zaraz w  młodocianym w zroście swoim  
w ystaw ia ł z ieograficznego położenia tak roz­
liczne w idoki obszernego handlu, tę pierwszą  
zasadę pomyślnego bytu, i nieomylną do bo­
gactw  drogę? Kongres w  Wassingtonie, któ­
ry w  mądrości sw ey zaszczycił iuż pochw a­
łą  podany sohie proiekt nowego odrodzenia 
narodu Izraelskiego, przychyli się nieomyl­
nie do tego, ażeby w yznaczył oddzielną część  
ziem i, gdzieby Państwo Izraela pod opieką  
w ielk iego  związku Amerykańskiego wzniosło  
się do dawney św ietności i pow agi, iaką w  
Palestynie miało."

Jeden zdzieńników naszych um ieścił inte- 
ressuiące szczegóły o Russyi napisane przea 
officera Amerykańskiego z fregaty la 6 uer- 
riere. W yraził on :— ..Byłem przygotowany 
..opisami wędrowników, iż uyrzę w Peters- 
„burgu wspaniałe miasto. Nie zaw iodłem  się, 
„i owszem , rzeczyw istosć znacznie oczekiw a- 
.nie rnoie przew yższyła . Jakże zadziwia  
w idok d ługich  ulic obsadzonych pałacam i, 

’’poprzecinanych kanałami wyłożonem i grani­
te m , a na tych liczne mosty! Nie masz nic 
“starośw ieckiego w tern od wieku dopiero 
"istnieiącem m ieście. W szystko tam zdaie 
się bydż tworem iednego ieniiuszu. Dąży  

“szybko ta stolica do naywyźszego stopnia 
"świetności. Zapewniaią, że Cesarz ALEXAN­
D E R  daie corocznie miliion rubli na iey przy­
ozdabianie, a Panowie Rossyyscy przesadzają
“się w  okazałości sw oich  mieszkań...............
"Od tąd, iakiem z bliska zw a ży ł potęgę i 
"zasiłki Rossyi, przekonałem się, iż to Pań­
s tw o  takiey nabyło przew agi, iż na przy­
s z ło ś ć  lek ce może w ażyć wszelkie przeciw  
"niemu koalicye. Może w ypraw ić w  pole 
"million żołn ierzy. Gwardya Cesarska, w któ- 
..rey iest 45 ,ooo ludzi może bydż uważana 
..za naypięknieyszy z korpusów w oyska, ia- 
..kie są gdzieźkoiw iek  w  Europie................... o

W i O C H t .

z Rzymu., 28 Kwietnia.
W ielki Xiąże Rossyyski M ichał przybył 

pozawczora do Milanu. Dnia zas 25 w y iech a ł  
w dolszą podróż ku ieziorom Komskiemu i 
Garskiemu.

Xiąźe Richelieu dnia 19 b. m. przedstaw iał 
się Krolowi Sardyńskiemu, a dnia 21 w y ie ­
ch ał z Genui do portu Spezzia, tkąd w kró­
tce powróci do Genui.

H  I S Z P A N I I A .
Z K a d yx u , 9 K wietnia.

Doniesienia o uciszeuiu się rozboiów, bun­
tów i nieporządków nadchodzące tu z roz­
maitych prow incyi, w  których iak było  
słych ać takowe istaniały, czynią nas spo- 
koynemi o los naszey ziem i w Europie; lecz 
z drugtey strony poglądaiąc na ogromną 
w ypraw ę która wkrótce rozwinie żagle do 
nowego św iata, naypom yślnieyszą cieszem y  
się nadzieią że i tam wszystko do należy 
tego powroci porządku.

w  P e t e r s b u r g u  

w d r u k a r n i  w o i e n n e y  G ł ó w n e g o  S z t a b u  JEGO C E SA R SK IE Y  MŚCI.


